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0 świadczen i o Bovina w Izb ie  Gmin : >. .
ŻADEN Z POLAKÓW NIE BĘDZIE ZMUSZAMY DC POWROTU

Londyn 1 1 .X, Na węzorhjszy m posiedzen iu  Izby Omiń pa- 
s e ł  Stok es z P a r t i i  Pracy, zapytał min. .B.evina, . jakie''- 
rozmowy przeprowadzone zosta ły  z rżr.dem warszawskim w 
sprawie r e p a tr ia c j i  wy"iedleńców p o lsk ich  i  ‘żołn ierzy  
arm ii p o ls k ie j  i  czy dotrzymany b ęd zie  przyrzeczen ie , że  
n ik t n ie  b ęd zie  repatriowany wbrew swej woli# Min.Beyiri 
odpow iedział, że w ubiegłym- m iesiącu władze warszawskie
1 sow ieckie godziły  aię^m^przygotowanie a k c ji rep a tr io ­
wania d zien n ie  3 ty s . wysiedleńców p o lsk ich  z N iem iec. 
N ikt z Polaków nj.e j e s t  Zmuszany do pow zięcia o s ta tecz ­
nego wyboru i  do powrotu do Kraju. Yf dalszym przebiegu  
p osied zen ia  p o s e ł Stokcs oraz in n i posłow ie in terp e lo ­
w a li rząd w sprawie W ysiedlania Niemców z P o lsk i,C ae-  
oh osłow acji i  W ęgier, -Odpowiadając w im ieniu rządu pod­
sek retarz  ... stanu w min. sjjr .zagr. .oświadczył t e  Jakkol­
wiek n ie  może s ię  zgodzić z op in ią , że w ysied lan i są 
"niewinnymi ludźmi'’. gdyż mają na sumieniu w ie le  przes­
tępstw  wobec obyw ateli p o ls k ic h ; i  czesk ioh  to  jednak 
rząd bryty 1skin zgadza >się z op ih ią , że w ysied lan ia  od­
bywają » -się  w strasznych warunkach. Po kon feren cji pocz­
damskiej rząd o zesk i wykazać, że  ^szczerzé dąży do 
wstrzymania wysiedlań- a o s ta tn io  ambasador rsądu war­
szawskiego w Londynie . v •
z ło ż y ł zapewnienie, że  ̂ SPYIETY OPÓMrJĄ
wydano rozkaz wstrzymania?

STRAJK W TORTACH 
ANGIELSKICH RC ZRZYJRZA SIĘ 

Londyn 11 .X. S trajk  ro­
botników portowych w 
Londynie i  p łn . wschód. 
A n g lii  rozszerza  s i ę .  
Strajk u je już ponad 33 
ty s .  lu d z i. W Londynie 
ż o łn ie r ze  wyładowują 4-7 * 
statków z żyw nośćią,w ie­
l e  jednak innych statków  
s t o i  bezczynnie i  zacho­
d z i obawa,że w r a z ie  d a l­
szego przedłużania s ię  
strajku , mieszkańcy Lon­
dynu n ie  otrzymają pew­
nych produktów, p rzysłu -  
gujących na ra cje  żyw­
nościow e. Cała prasa bry­
ty jsk a , n ie  w yłączając  
dzienników lewicn^/yoh, 
o stro  potęp ia  s tr a jk  i  
wzywa robotników do na­
tychmiastowego powrotu 
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PROCES NQRYI»IBERSKI
dalszego  w ysied lan ia  Niem­
ców z P o lsk i . .y...

s
BEZO- .rOCNE OBRADY

B e r lin  1 1 .X. W corajsze 
p osied zen ie  kom isji kont­
r o ln e j  d la  Niemieo trwało  
ty lk o  40 min. O sią g n ię to ’ 
jedynie porozumienie co 
do jed n o lity ch  Zarządzeń, 
rozw iązujących w szystk ie  
organizacje h it le ro w sk ie . 
J e s t  tg  jedynie forntoln. 
ność, gdyż przepisy ta k ie  
w każdej ze s t r e f  okupa­
cyjnych od dawna już obo­
w iązują . Natom iast n ie  
poczyniono żadnego postę­
pu w będących Już od d łuż­
szego czasu w zaw ieszeniu  
ważnych spraw, a w szoze- ' 
g o ln o śo i u s ta le n ia  zasad 
k o n tro li niem ieckiego  
pr zeny s łu  wojennego oraz 
ro zpatr żeni®- możliwość i  
żyw ienia i  pom ieszczenia  
Niemców, wysiedlonych ze 
wschodu. Korespondenci 
wskazują że bez rozstrzyg ­
n i ę t a  tych  k w e stji,u s ta ­
le n ie  w spólnej p o li ty k i  
wobeo Niemiec je s t  n i e ­
możliwo.

>■ B er lin  11 .X. P rzed sta w ic ie l Sowietów j e s t  w-dalszym  
oiągu:nieobecny na posiedzen iach  kom isji głównych oska­
r ż y c ie l i ,  .którzy występować będą w norymberskim proce­
s i e  ;przeciw  24-hitlerow skim  zbrodniarzom wojennym.Jak­
kolw iek akt oskarżenia je s t  już ca łk ow icie  gotow y,to  
jednak wskutek n ieobecności p rzed sta w ic ie la  sow ieckie­
go n ie  może on być. doręczony ..trybunałowi międzynarodo­
wemu, co z k o le i  opóźnia rozp oczęcie  rozprawy .¥  o s ta t­
n ich  dniach przyw ieziery z o s ta ł do.Norymbergii były  
adjutant H it ler a  idemann, który został.zatrzym any w 
Chinach. N ie będzie  on oskarżony w p ro ces ie  noiymbers— 
kim, a le  prawdopodobnie występować b ęd zie  jako jeden z 
głównych świadków. '•

RENNER OBIECUJE WINĘ WYBORY

Wiedeń 11 .X. Kanclerz Renner ośw iadczył, że kampania 
przed wyborami, które odbędą s io  25«XI toczyć s ię  
będzie swobodnie i  wolność słowa b ędzie  zagwarantowana. 
Państwa so ju szn icze  będą miały możność przekonać s ię ,  
że wybory będą zupełn ie swobodne. Kanclerz w yraził naj­
d z ie  ją że władze so ju szn icze  zezwolą na swobodne poru­
szan ie  s ię  kandydatów we w szystk ich  stre fa ch  okupacyj­
nych, B y li członkowie p a r t i i  h it le ro w sk ie j pozbawieni 
będą prawa g łosu .

Wiedeń 11 .X. Dowódca wojsk b ry ty jsk ich  w A u s tr ii  ger*• 
Mac Crery ośw iadczył że władze a n g ie lsk ie  u d z ie la ją  
znacznej pomooy lud ności a u s tr ia c k ie j . M iesiączn ic  Ang­
l ic y  przywożą ponad 30 ty s  .to n  żywności, z czego 8 ty s .  
ton  przeznaczane je s t  dla lu d n ości Wiednia,
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koli;, golring/
Hamburg 11-X. W rękach 

władz b ry ty jsk ich  Znajdu­
je  s ię  brylantowa k o lia  
Goeringa, k tórej wartość 
wynosi 125 ty s .  funtów. 
K olia  ma być sprzedana na 
1 icy ta o j i» a p ienfądz e,p  
przeznaozone na budowę 
sierocińców  w krajaoh,po­
przednio okupowanych przez 
Niemoy.

j  l iM I A  JL  L !  !*■KX -  1 jYKTa TOR ARGjąffTYNY CHGE KANDYDCA?/^ Ni; PREZYDENTA

Buenęs^Aireg 11^X. Obalony przez żarnach stanu były  
dyktator Argentyry płk .Peron ośw-iadc^ył, t e  u s tą p ił ze 
swych stanowisk ponieważ zamierza kandydować jako zwyk­
ły  obywatel w wyborach na preiydenta rep u b lik i. M inis­
trem wojny z o sta ł gen .ly fu o s, który przew odził gru­
p ie  oficerów , jaka dokonała zamaohu stanu# Poza tym 
w sk ła d z ie  rządu n ie  nastąp iły  żadne zmiany,♦ Zamknięte 
zo sta ło  6 pism za sposób podawania sprawozdań o p rze«v 
biegu  zamachu 3tanu.Korespondenci zagr#tw ierdzą,że żad­
nych isto tn y ch  zmian w p o lity c e  argentyńskiej n ie  będzie .

AMERYKAŃSKI OBSUWA TOR UYJEŻDŻR DO BUŁGARII I RUMUNII

Waszyngton 11 .X. Sekretarz stanu By m e s  oświadczył, 
że  S t . Z jednoozone. wy żyła  ją  swego p rzed staw icie la , któ­
ry zbada stosunki panująrfe vir B u łg a r ii i  Rumunii. J e s t  
to  dziennikarz, który poprzednio n ie  pracował w s łu żb ie  
dyplomaty o m e j. By m es dodał, że zapewne również W.Bry- 
ta n ia  w yśle  swoich obserwatorów do tych krajów, gdyż 
na k on feren oji poczdamskiej zosta ło  postanowione, źo 
każde z trzech  mocarstw ma do tego prawo. Ponadto Byr- 
nes ujaw nił że. w wyniku rozmów poczdamskich każde z 
3 mocarstw • zwróoiło s ic  m ia łc  do T u rcji, proponują* 
umiędzynarodowienie D ardaneli. Jednakże npta amerykańs­
ka w t e j  sprawie, zaaprobowana już przez By m esa , zosta ­
ła  wstrzymana przez prezydenta Trumana. Natom iast rząd 
amerykański otrzymał od T urcji memorandum w te j  spra­
w ie , Żądanie Sowietów w stosunku do dwóch okręgów tu­
reck ich  na Kaukazie, zo sta ło  w Poczdamie odrruoono prz*z  
A n glię  i  Amerykę. Na k on feren cji londyńskiej sprawa tu­
recka ni,e b y ła  wogóle porudzana. W stosunku do Włoch 
St.ZJednoozone proponowały złagodzen ie s iężk in h  warun­
ków zaw ieszen ia broni, spotkały s io  jednak ze sp rzeo i-  
wem 'Anglii i  Sowietów.

M1ED Z. KDNPEREt T C JA PRACY 
BEZ u b z i / l u  s c w ie t ć w  

Payyż‘in!u..X« v/ przyaz- 
łym tygodniu rozpoczyna 
s ię  w Paryżu 27 między­
narodowa konferencja pra­
cy, w k tórej wezmą u d z ia ł  
p rzed sta w ic ie le  p rzesz ło  
AO państw» Ponadto 12 
państw, k tóre n ie  są 
członkami międzynarodo­
wego b iura pracy, zo sta ­
ło  zaproszonych do -wysła­
n ia  obserwatorów, a mię­
dzy nimi również Sow iety . 
Jednakże najprawdopodob- 
n ie  obserwatorzy ^sowieccy 
n ie  przybędą. Główną spra­
wą, jaka rozpatiywana bę­
d z ie  na k o n feren cji, j e s t  
od łączen ie  s ta tu tu  międz. 
biura pracy od s ta tu t  
L ig i Narodów.

KRYZYS POLITYCZNY 
W GPÍ3CJI

Ateny 11«X. Regent Da- 
mastrinos pow ierzył przy­
wódcy p a r t i i  l ib e r a ln e j  
m isję  tw orzenia gabinetu, 
który by b y ł m ożliw ie jak- 
n a jszerszą  k o a lie ją  stron­
n ictw , w łączając n a stro je - • 
ną prawioowo p a r tię  ludo- • 
wą. M isja ta  n a tra fia  
jednak na w ie lk ie  trudność 
c i ,  g<3yż p a r tia  ludowi ń ie  
ohne u czestn iczyć  w rządzie 
i  domaga s ię  natychm iasto­
wych wyborów, ’czego znowu . 
n ie  chcą p a r t ie  lew icow e.

LOS LAVALA W RĘKACH 
GHJ.DE GAULLE*A

Paryż 11 .X* Naty < Im ia st  
po powrocie gen.de G aulle’ a 
z B ru k se li i ,  rozpatrzy on 
prośbę obrońoow Lavala o 
ułaskaw ienie - J e ż e l i  proś­
ba z o sta n ie  odrzucona,to  
wyrok śm ierc i zostan ie  wy- 
konany zapewne w n ie d z ie lę .  
W c zora J wy konano wy rok i  
na przywódcy m i l i c j i  Vichy 
Damand i  na byłym speake­
rze  radia paryskiego Paquis.

WEIZMAN ZAMIERZA USTĄPIĆ

Jerozólim a 11 .X. Korespondent Reutera d on osi, że  prze­
wodniczący światowej o rg a n iza cji s jo n is ty c z n e j  dr.W eiz- 
man zamierza ustąp ić na znak p ro te s tu , j e ż e l i  decyzja  
rządu b ry ty jsk ieg o  b ęd zie  dla Żydów n ie-p rzych yln a . 
N astępcą jego zosta łby  Ben Gurion.-Jak.wiadomo dr W eiz- 
man rep rezen tuje w ruchu sJonistycznym  kierunek naj­
b a rd ziej sprzyjający współpracy z Am gllą. Natom iast 
Ben Gurion uchodzi ra zwolennika p o l i ty k i  daleko, mniej 
urnlarkowane j .

Jerozolim a 11 .X. Mimo w czorajszy oh zajść d z iś  rano 
w ca łe .4 P a l os ty n ie . panował spokój. Ogółem z oborru w 
Atl i c i e  u c iek ło  208 n ie leg a ln y ch  emigrantów,których  
częsc przybyła niedawno z Europy, wraz z w iększą gru­
p ą  imigrantów lega ln ych , a r e sz ta  przybyła lądom z 
S y r i i  i  Troku. Ucieczka z o sta ła  umożliwiona przez gru­
pę około 50 uzbrojony oh lu d z i, którzy nap adli na oboz 
2. z w ią z a l i  5 p o lio  J ant ów, z czego A arabskich, których  
u p rzed n io  ę o b ito . Napastnicy zw ią za li również 11 imig­
ran tów , którzy n ie  c h n i ę l i  uciekać, a w tom jedną ko- 
o ie tę - c i j r z e s o i  ja r k ę ,  ki^ora na skutek zw iązania ud usiła  
s i ę .  V k i lk a  godzin późn iej zdąża jfior; na m iejsce wypa­
dku o d d z ia ł  p o l i c j i  b y ł ostrzeliw any z krzaków. Zabi­
to  1 p o lic ja n ta  a n g ie lsk ieg o  i  raniono 1 p o lic ja n ta  
a ra o s k ie g o . 0 godz.8-e^  rano p o lic ja  aresztow ała Q-ciu  
zb iegły  oh z A tlltu . Żydów w p o b liżu  gcóry Garmel. Wkrótce 
jednak przybyły tam w ie lk ie  grupy Żydów z Haif^y oraz 
z okolicznych k o lo n ii i  zaatakowały p o l ic j ę ,  odb ijając  
aresztowany oh. P o l ic ja  wyoofała się- bez użyoia broni.
Na wiadomość o za jśc ia ch  w ie le  fabgyk w H a if ie  anprnes- 
ta lo  pracy a rob otn icy ,p rao.b iurow i i  młodzież szk o l­
na p ośp ieszy ła  na m iejsce za jść .
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